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Sasłujony Dusjpasterj
fs. pastor Kacper ZHifuisfi.

3af juj w jednym z poprzednich numerów nasjej ©a?c» 
ty pisaliśmy, obchobjił bnia 1 stycjnia r. b. cjcigobny fs. 
Kacper iKitulsfi, jasłujony pastor polskiej parafii ewange*  
licfiej w Tomjy, licjącej filfuset fltajurów (wśród ftórych 
©ajeta nasja licjy wielu chętnych Cjytelnitów), swoje 90-te 
urobjiny. Czterdzieści przeszło lat pracował na tej placówce. 
To tej parafianie łomjyniacy 3 rozrzewnieniem sfłabali jycje*  
nia czcigodnemu Duszpasterzowi. ©to pobajemy ponijej pis*  
mo, jłojone fs. mifulsfiernu prjej jego wbzięcjnych parafian.

Cjcigobny, Ufochany nasj 
prsetrobntfu 1

„pamiętajcie na prjewobttifów wa= 
sjych, ftórjy opowiadali wam Słowo 
Soje, a patrząc na foniec ich jycia, 
wiar? ich naśladujcie".

Cist bo jydów 13, 7.
Jatje gorąco pragniemy iść ja tern wejwaniem pana 

nasjego w odniesieniu bo Ciebie!
prjej długie, długie lata słujyłeś nam w Kościele, a 

w myśl wspomnień apostolsficl), czyniłeś to 5 serdecjną 
gorliwością i bezinteresownie, nie „jafo panując nab b?ie» 
djictwem pańsficm, ale wjorem będąc trzody". (2. piotra 
5, 2 i 3).

Cjas swój i siły niosłeś w ofierje j równą gotowością 
fajdemu. ftóry usług Twych potrzebował, „nie czyniąc — w 
myśl frólcwsfiego Safonu miłości Chrystusowej — rojnicy 
między osobami*  (Qaf 2, 7). Kiejebnofrotnie wibjieliśmy 
Ciebie, gdy, brnąc w śniegu po folana w cjasie najwiętsjej 
Zawieruchy, oddawałeś ostatnią na tej jicmi posług? naj­
biedniejszemu je swoich parafjan.

Kie bacjąc na nadwątlone jbrowie i wief pobesjły, śpię*  
szyłeś bo ostatniej chwili, nie sjcjędjąc siebie, ?e Słowem 
8. jem bo oddalonych, osieroconych parafij. — Byłeś nam, 
parafianom Cwoim, najserbecjniejsjym przyjacielem; bjieliłeś 
j nami jarówno najcięjsze, jaf 1 najrabośniejs?e chwile jy« 
cia, niosąc nam pociech? Słowa Bojego, pobubjając serca 
nasje bo tornego unijania si? prjeb panem i bo serdecznej 
dla Kiego wdzięczności, płafałeś j płacjącymi, rabowałeś 
si? z rabującymi si?.

Kiesttubjonej pracy Twojej i niespojytej energji ?a*  
wb?i?c?a parafja łomjyńsfa djisiejsjy, pobjiw ogólny budją- 

cy, wibof drogiego sercom swym fościoła, gby bo nieba*  
wna groziła mu jesjeje ruina, a piefna plebanja, ofiarnym 
trudem Twoim wzniesiona, juj bjiś nie odstręcjy, jaf to 
ongi bywało, ob pracy duchowej wśród nas tych, ffórjY 
obbaćby si? jej pragnęli.

©to mała cjąstfa tego, co powiedjiećby Ci chciały ser- 
ca nasje, Cjcigobny i Ufochany nasz prjewobnifu, o Twej 
slujbie duchowej w ffomjy, gbjie pracujes? ob 1884 rofu, 
w paproci, ftórą administrowałeś ob rofu 1886, i w IP?» 
growie, gbjie równiej prjej 15 lat pełniłeś obowiąjfi abmi*  
nistratora, o tej slujbie, ftórej radosny bwubjiestcpięciolet- 
ni jubileusz obchodziliśmy uroczyście wra? j Tobą w rofu 
1906. 2Ile nie foniec na tern, niestrubjona praca Twoja fa< 
jnobjiejsfa i buszpastersfa nie prjesjfobjiła Ci w pełnieniu 
Twych obowiąjfów obywatelsficl; i poją granicami Twych 
parafij. Ralejaleś bo jałojycieli sjfoły polsfiej SUacierjy 
Sjfolnej w Tomjy, brałeś czynny ubjiał w pracach wsjyst*  
fich instytucyj dobroczynnych naszego miasta.

To tej w bniu 90 tym pamiątfi urobjin Twoich- gby 
jmusjony bo tego stanem zdrowia, pragniesz 
jasłujonego wypocjynfu po półwiefowej niemal 
słujbie Bogu i lubjiom, obbajemy prjebewszystfiem cjeść i 
chwał? Bogu i ©jcu nasjemu, ftórej Tasfa bla jedynej ?a- 
sługi Syna 3cgo umiłowanego wypełniła serce Twoje ta*  
Cierni sfatbami ©ucha Świętego, je mogłeś jgobnie j Strię*  
tern wezwaniem Twojego i nasjego 3bawiciela i pana £Je< 
jusa Chrystusa, słując (Jemu, naśladować ©o i cieszyć si? 
bjiś łasfawą i wierną obietnicą Jego: „©bjiem ja jest, i 
sługa mój bębjie; a jeśli mnie fto słujyć bębjie, ucjci go 
Ojciec mój*.  (Óan 12, 26).

Tobie jaś, Cjcigobny i Ufochany nas; prjewobnifu 
sfłabamy j głębi serca płynące „Bóg zapłać".

Kiechaj Ci łasfa Jego opromieni blasfiem swych cud*  
nych obietnic wiecjór jycia Twego bocjesnego, niechaj Ci 
ujycjyć racjy jai najbłujsjych jesjeje i najsjcjęśliwsjych, w 
jbrowiu bobrem sp?b?onych lat prjebywania j nami tutaj 
na jiemi. 21 gby je świętej woli ©jca miłości nabej- 
bjie i bla Ciebie fres doczesnej pielgrjymfi, niechaj Ci nie*  
wjrusjoną sfałą zbawienia ofaje si? Jwycięjca grjechu i 
śmierci, Twój miłosierny i wierny Jbawiciel, 3e?us Chty- 
stus, Sńtartwychwstały Syn Boga jywego.

IPierjymy, je ©n w pofoju i rabości prjeprowabji Cie­
bie bo Kiebiesfiej ©jcjyjny, gbjie „otrje Bóg wsjclfą łj? 
j oczu łubu swego, a śmierci więcej nie bębjie, ani smutfu, 
ani ftjyfu, ani boleści nie bębjie". (©bjawienie 21, 4).

Kiechaj ja to i ja wsjystfie bobrobjiejstwa pochwalone 
bębjie Święte 3m>£ (Jego.

Cjłonfowie parafji 
©wangelicfo-Slugsbursfiej Comjyństiej.

Comja, dnia 1 stycjnia 1930 rofu.



Ks. pastor Kacper IKifulsti.

<D rachubie cjasu i jego yocbobjertiu.
(IDoEońcjenie).

Rajmy bni tygobnia są jrojuitiiale. Eicjymy je ob po*  
niebjiatEu bo niebjieli. Ubecja nas tylEo ta oEolicjitość, je 
jacjynamy licjyć bni ob poniebjialfu, to jest bnia, ibącego 
po „niebjieli". '.Itisjoiiarje, nawracając Słomian, c^cieli ptje*  
bemsjystEiem pobEreślić wajność i jnacjenie niebjieli, to tej 
umieścili ją na pocjątEu tygobnia. Rastępny bjień po nie*  
bjieli stusjnie najmano poniebjialEiem, brugi — mtopEiem, 
tpjeci jaś śtobą, gbyj stanowiła ona wręby śrobeE tygobnia 
i t. b. Djiś bniem śrobEomym tyg?bnia jest cjmarteE, a nie*  
bjiela jamyfa tybjień (jgobnie j Siblją).

s^Rajmy bni pob rojglębem jróbłomym poclpbją: niebjiela 
j jęjyEa słowiansEiego „nie bielą] (nie pracuj"); poniebjiałef— 
po niebjieli; wtoreE—wtóry (brugi) bjień po niebjieli; śroba— 
śrobeE tygobnia; cjmarteE — j lęjyEa łacińsEiego quartus — 
cjmarty; piąteE — piąty (j jęjyEa inboeuropejsEiego-penta— 
pięć); sobota—j jęjyEa bebraisEiego .sabbat", Etóra to nap 
wa ojnacjala bjień, poprjebjający lwięta, pójniej jaś wigilię 
bo św. 3ana (sobótEa).

flliesiąc ojnacjal u Słowian i miesiąc (jebną bmunastą 
cjęść roEu) i Esięjyc. Wyraj ogólno słowiańsEi i prainboeu*  
ropejsEi (me — mierjyć).

Djisiejsjego pobjiału roEu na'miesiące Słowianie nie 
jnali. Jstniejący pobjiał priysjebł rajem j japrowabjeniem 
cfcijeścijaństma, a najwy łacińsE e jaśtąpiono robjinnemi. 
Pierwotne najwy miesięcy nie były ściśle miesięcjnemi, a o*  
jnacjały cjas trwania jajęć. pocljobjenie najw miesięcy jest 
jasne, poją marcem i majem, jacjerpniętemi j jęjyEa ła*  
cłńsEiego.

Rajwy pór roEu są te same u wsjystEicb Słowian, 
Wiosna, w gwarje łubowej „mięsna" lub „jwiesna", po< 
cbobji ob prasłowiańsEiego wyraju „wiesna". Eato poc(>o*  
bji wprost ob cjasowniEa „lać", gbyj właśnie w oEresie 
letnim pabają u nas najwięEsje besjcje. 3esień—wyraj pra*  
słowiańsEi — pocbobjenia inboeucopejsEiego.-$ima — wyraj, 
spotyEany u wsjystEicb narobów.

Cjtery pory roEu tworją oEres cjasu, jwany obecnie ro*  
tiem, a bawniej prjewajnie latem.

„XoE“ pocbobji ob rjec (mówić). KoE ojnacja „cjas 
rjecjony, cjyli umówiony". W jnacjeniu „roE"—ma ten wy= 
raj tylEo licjby pojebyńcją; w licjbie mnogiej („rofi") ma 
jnacjenie „terminu sąbowego", lub cjasu trwania Eabencji 
sąbowej (w bawnej Polsce).

W licjbie mnogiej ujywamy wyraju lata na ojnacjenie 
tilEu lub więcej oEresów rocjnycb. U Słowian (nie wsjyst*  
ticb) wyraj „gob“ jastępuje nasj roi.

Sto lat najywamy wieEiem, ftóry to wyraj ojnacjał 
pierwotnie siłę, jycie. pierwotny wieE (siła) otrjymał jna*  

cjenie. stu lat, gbyj trjeba było być barbjo silnym, by bojyć 
taE bługiego wieEu.

Ra tern Eońcjymy prjegląb polsEicł) najw wymiaru cja= 
su. Wspomniana na wstępie „minuta" pocbobji j jęjyEa ła*  
cińsEiego „minutus" — malutEi; „sefunba" — „secundus— 
brugi i ojnacja wymiar cjasu mniejsjy ob minuty.

Prjyrjąbu, ojnacjającego cjas, Słowianie pocjątEowo 
nie jnali. Ejas mierjono webług pojornego biegu słońca na: 
raneE, połubnie (połowa bnia) i wiecjór. $egar (i jego naj*  
wa) prjysjebł bo nas j Riemiec. Wyraj jegar poc^obji j ję*  
jyfa niemiecEiego, ob cjasowniEa seigen, co jnacjy ciec, gbyj 
w pierwotnych jegarach piaseE lub woba, spabając (cieEnąc), 
ojnacjały cjas.

Sprawy polityczne.
Polska. Pan Premjer Bartel wygłosił w Sejmie prze­

mówienie, trwające 2 i pół godziny. Zwrócił się do posłów, 
żeby pomogli rządowi w pracy nad zmianą konstytucji i 
sprawami finansowemi. W dziedzinie rolnictwa zapowiedział 
p. Premjer rewizję systemu udzielania premij wywozowych 
oraz czynił uwagi pod adresem organizacyj rolniczych. W spra­
wie polityki zagranicznej powiedział p. Premjer Bartel, że dbać 
będziemy w dalszym ciągu o wzmacnianie pokoju oraz o 
dobre stosunki z sąsiadami. Na zakończenie mowy powie­
dział p. Premjer, że oczekuje od Sejmu rzeczowej krytyki, 
nacechowanej zrozumieniem dobra państwowego, jest on jed­
nak przeciwnikiem bezpłodnej krytyki, walki dla samej wal­
ki, gubienia tym sposobem najważniejszych spraw państwo­
wych w odmęcie jadu i nienawiści partyjnej.

— Kurs pożyczki polskiej podniósł się o dalsze dwa 
punkty, czyli do 89.

— Przy wyborach do Rady Miejskiej w Katowicach 
Niemcy otrzymali 24 mandaty, to jest o 10 mandatów mniej, 
niż przy wyborach poprzednich.

— W styczniu roku bieżącego przybyć ma do Polski 
hr. Coudenhove Calergie, twórca projektu Pan-Europy. Hr. 
Calergie wygłosić ma w Warszawie szereg odczytów o pro­
jekcie Stanów Zjednoczonych Europy.

— Na odbytym dorocznym bankiecie angielskiego Sto­
warzyszenia Ligi Narodów gościem honorowym był były 
ambasador polski, p. Skirmunt. Gospodarz bankietu, lord Sa- 
lisbury, wznosząc toast na cześć gościa, wygłosił pod adre­
sem Polski piękne przemówienie, stwierdzając, że utworze- 
rzenie Państwa Polskiego jest jednym z najistotniejszych 
rezultatów wielkiej wojny. Lord Salisbury podkreślił wzrost 
i znaczenie Polski w ciągu tych dziesięciu lat niepodległo­
ści, czego wyrazem jest podniesienie poselstwa do znacze­
nia ambasady i wskazał na rolę, jaką Polska odegrała w 
Lidze Narodów.

Niemcy. Podług wiadomości z Chin, Niemcy, wbrew 
traktatowi, dostarczają Chinom olbrzymich ilości broni, a- 
municji, materjału wojennego i gazów trujących. Możliwe, 
że sprawa ta będzie poruszona na radzie Ligi Narodów.

Z konferencji w Hadze. Niemcy są pełni otu­
chy, że na konferencji uda im się uzyskać nowe zdobycze.

Anglja. Przyjęta została oczekiwana rezygnacja 
wiceministra Indji, lorda Russela, z powodu mowy przeciw­
ko nadaniu Indjom statutu dominjalnego, sprzecznego z za­
miarami rządu.

— Rokowania węglarzy polskich z angielskimi postę? 
pują pomyślnie.

RZECZY CIEKAWE.
Królewskie gody na italskim dworze. 

Rozpoczęte w dniu 5. b. m. w Rzymie uroczystości weselne 
księcia, następey tronu włoskiego, Humberta z księżniczką 
belgijską, Marją Józefą, miały następujący przebieg. Na 
przyjazd narzeczonej z jej królewskimi rodzicami przybrano 
pięknie główny dworzec w Rzymie, przed którym wzniesio­
no z wielkich wawrzynów bramę triumfalną. Wnętrze holu 
dworca przyozdobiony był złocistemi herbami na tarczach. 
W tym holu znajdowali się królestwo włoscy podczas po­
witania przybyłych królestwa belgijskich z ich dziećmi, pod­
czas, gdy książęta i cały dwór oczekiwali gości belgijskich
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w sali królewskiej dworca. Kompanję honorową wystawił na 
dworcu korpus, dowodzony przez księcia Humberta. Zgod­
nie z programem odbyło się wielkie polowanie z udziałem 
królewskich i książęcych gości, defilada 4.000 delegatów ze 
wszystkich prowincyj włoskich w ich historycznych strojach 
narodowych przed książęcą parą oblubieńców, przyczem u- 
kazali się również przedstawiciele kolonij włoskich. Belgij­
ska para królewska, oraz oboje narzeczeni zostali przyjęci 
przez Papieża. Punkt kulminacyjny godów królewskich przy- 
padł na środę 8 b. m., kiedy o godzinie 10 zrana w kapli­
cy Paulińskiej zamku królewskiego odbyły się zaślubiny. 
Księcia Humbertą i jego żonę zarzucono wprost wspania- 
łemi darami ślubnemi wielkiej wartości artystycznej. Pan 
Prezydent Rzeczypospolitej Polskiej, Ignacy Mościcki, ofia­
rował młodej parze w darze ślubnym pięknej jubilerskiej 
roboty ze srebra podobiznę pomnika króla Zygmunta, jaki 
stoi w Warszawie na Placu Zamkowym. Król włoski, Wiktor 
Emanuel, ofiarował pół miljona lirów na cele dobroczynne.

Stracenie mordercy całej rodziny. Na 
dziedzińcu domu karnego w Grudziądzu stracony został 
sześciokrotny morderca, Leon Lewandowski, który w toku 
1927 wymordował siekierą całą rodzinę, złożoną z matki, 
ojca, babki, dwóch synów i córki. O odrzuceniu prośby o 
ułaskawienie przez Pana Prezydenta Rzeczypospolitej, Igna­
cego Mościckiego, powiadomiono Lewandowskiego na parę 
godzin przed egzekucją. Lewandowski wyraził prośbę o 
sprowadzenie mu do więzienia jego wuja i ciotki. Rozmo­
wa skazańca z krewnymi trwała krótko. Następnie Lewan­
dowski zażądał papierosów, butelki wina i ciastek, które 
spożył z apetytem. O północy odwiedzi! skazańca kapelan 
więzienny, który udzielił Lewandowskiemu ostatnich po­
ciech religijnych. O godzinie 6 rano wyprowadzono ska­
zańca na dziedziniec, gdzie mu zdjęto opaskę i odczytano 
wyrok. Lewandowski do tej chwili doskonale panował nad 
swojemi nerwami. Dopiero w chwili odczytywania wyroku 
drgnął na całem ciele i opanowawszy się, wyraził prośbę; 
aby pieniądze, uzyskane ze sprzedaży majątku, przeznaczyć 
na wystawienie pomnika na grobie pomordowanych, a resz­
tę ofiarować na kościół. W końcu oświadczył, że jest nie­
winny. Gdy kat założył skazańcowi pętlę na szyję, krzyk­
nął: „Jezus, Marja, ratujcie mnie!" Egzekucji dokonał kat 
Maciejewski, któremu towarzyszyło dwóch pomocników. 
Przy wykonaniu wyroku byli obecni: prokurator Kamiński, 
dr. Laskowski, władze więzienne i policyjne. Po 20 minu­
tach zdjęto ciało wisielca z szubienicy i złożono je w kost­
nicy, skąd przewiezione zostało na cmentarz dla samobój­
ców i skazańców. Szubienica rozebrana, przyda się na dru­
gi raz, bo już nowy morderca w domu karnym czeka. Kat 
Maciejewski jeszcze do Grudziądza zawita.

5 fraju i je świata.
iDjiałbowo. Wyjaśnienie. p. 1T. Kamińsfa prosi 

o jajnacjenie, je wjmianfa, jamiesjcjona w Rr. 1 naszego 
pisma pob tytułem „ptjemyt*  jest nieścisła i niejgobna 5 
prawbą.—prjy sposobności upraszamy uprzejmie sjanownycl; 
nasjych Eoresponbentów o przesyłanie wiabomości stwierbjo- 
nycl; i prawbjiwych, aby nie wprowabjać w błcjb CjytelniEów.

— ©wiajbEa bla bjieci policjantom. Stowa­
rzyszenie „Hobjina policyjna*  w ŻDjiałbowie utjąbjiło ©wiajb- 
fę bla bjieci policjantów i obbarjono 64 bjłeci rójnemi po- 
bartami.

— Krabjiej roweru bamsfiego. prjeb gmachem 
Starostwa sfrabjiono bamsti rower, nalejący bo p. jur- 
sjowej } Małego ffęcfa. Sprawca zbiegł niepojnany.

5 powiatu bjiałbowsfiego.
SaErjewo. W grubniu r. j. referent oświatowy, p. 

psjenny, urjąbjił tu obcjyt o Górnym Sląsfu, na ttóry prjy- 
było otoło 40 osób.

Srobowo. Wspomnienie ? nocy sylwestro- 
w e j. pobcjas jabawy sylwestrowej Stanisław Walcjat po­
strzelił Mieczysława TOitfowsfiego, ttórego opatrjył br. Jettfa 
j łDjiałbowa i obesłał bo bomu.

Jłowo. Ra jabawie „Sotoła*  tolejarj Maeiejijut u- 
gobjił nojem w pierś folejarja Garstfę. lianę bóść niebez­
pieczną opatrjył br. JettEa j łDziałbowa.

— P o j a r. W noc sylwestrową wybuchł pojar w tu­
tejszych barafach tolejowycb, w miesjfaniu folejarja Sjymo- 

nita, ttóry ubał się na jabawę, pojostawiwsjy ogień w pic*  
cu. Spaliło się urząbjenie bomowe SjymoniEa wartości 700 jł.

Ujbowo. W grubniu r, j. obbyło się tu jebranie ligi 
©brony powietrznej państwa prjy ubziale 15 cjłonfów j re­
feratem nauczyciela, p. 5ucl;owstiego, o gajie.

— poranienie, pobcjas jabawy sylwestrowej Ste» 
fan Malmowsfi jranił nojem w głowę Uubolfa Slryceusja.

Mały TęcF. W noc sylwestrową 3 nieznanych oprysj- 
Eów usiłowało oEraść stłab towarów Eolonjalnych p. TOol- 
fa, prjycjem ich spłosjono. Riejrajeni tern niepowobjeniem, 
ubali się na majętność p. pfeifera, gbjie wtarnęli bo mie- 
sjEania i tam rojbili biurEo, posługując się błutami i świ- 
brami. łEupem jłobjiei pabło EilEa wartościowych prjebmio*  
tów. Sprawcy jbiegli niepojnani. policja stwierbjiła, je byli 
to jłobjieje jawobowi i niewątpliwie zostali tu sprowabjeni 
prjej znajomych.

— i l m y t r a j o ? n a w c j e. Towarzystwo Czytelni Tu­
bowych ©jiałbowie urjąbjiło Eilta poEajów filmowych 
Erajojnawcjych w powiecie bjiałbowsEim, w Etórych brało 
ubjiał przeciętnie oEoło 50—70 osób.

3mniejsje n ie się prjestępcjości. W miesiącu 
gtubniu rofu jesjłego zanotowano w powiecie bjiałbowsEim 
ogółem 116 przestępstw, j cjego 4 pojosfały nie wyEryte. 
©gółem w grubniu mniej było przestępstw, nij w miesiącu 
poprjebnim, przycjem najwięcej zanotowano wyfrocjeń po­
licyjnych-

Rielegalnie prjeEracjał granicę. TO strefie 
granicznej przytrzymano niejaficgo TOłabysława Sjymborsfie- 
go z KoziE, powiatu łomjyńsEiego, Etóry brogą nielegalną 
powrócił , Riemiec. SjymborsEiego obstawiono bo więzienia, 
poniewaj uboroobniono mu EilEa nielegalnych przeEtocjeń 
granicy.

5 TOojewóbjtwa p o zn a ń s E i e g o.
Kotowsfie. Riesjcjęśliwy wypabeE w robji*  

nie©rygałów. TO bniu 25 grubnia r. j. wybrała się 
robjina ©rygałów furmanEą bo Eościoła w Chojnifu. Hobji- 
na weszła bo Eościoła, zostawiając syna ©ustawa przy So­
niach- 5 niewiabomego powobu Eonie spłoszyły się, jrjuciły 
syna j woju, ftóry, spabając na szosę, uberjył się w głowę 
i stracił przytomność, Ecórej juj więcej nie miał objysfać, 
gbyj umarł na brugi bjień Eoło połubnia. pierwszej pomo­
cy ubjielił lefatj j Miębjyborja (Riemcy). Bóg bał, Bóg wjiął, 
niech obpocjywa w pofo|u. Kobjinie tą brogą ślemy pocie­
szenie, Etóra utraciła 22 letniego syna. Tosy lubjEie jmienne 
są, bąbjmy jawsje przygotowani na wyroE pańsri, ftóry 
prjychobji nie wiabomo fieby i sfąb. 5. p. ©ustaw dryga­
ła był mularjem i pracował u znanego powszechnie majstra 
mularstiego, p. parsiegły, to tej jego Eolebjy obnieśli go na 
swych harfach na miejsce wiecjnego spocjynEu.

3 balsjych stron.
Morberstwo pob Mławą. TO ubiegłą niebjielę 

nab ranem jłocjyńcy jamorbowali jybówfę ©olbsteinową, 
oraj cięjfo pofalecjyli jej męja, właściciela sElepifu j pro- 
buEtami spojywcjemi. 3rabowawsjy 100 złotych i trochę pa­
pierosów, jbiegli. policja morberców obnalajła.

5 ja forbonu.
R o w e wybory. TOebług otrzymanej informacji, mają 

się w Riemcjech obbyć ponowne wybory w sprawie spła­
cania bługów wojennych » sjeregu miejscowości Prus 
TOschabnich J powabów formalnych.

TO powiecie ostróbjEim małorolni cjynią stara­
nia o unieważnienie wyborów bo tamtejszego Sejmifu powia­
towego, ftóre obbyły się bnia 17 grubnia r.j., poniewaj zie­
mianie przymusem nafłaniali robotniEów bo głosowania na 
ich łt^tę.

„Duch nienawiści*.  prusEi minister rolnictwa 
Steigcr otrzymał wręczone mu prjej posłów niemiecfo-naro- 
bowych pismo, zawierające 1600 pobpisów miesjEańców po­
wiatu, bo Etórego naleją bobra Es. jur Tippe TOoynowo, 
Etórego część obprjebana jostała polafom. TO piśmie tern 
miesjfańcy ci protestują przeciwEo „postępującej polonijacji*  
prowincyj, graniczących ? polsfą, i prosją o uniemożliwienie 
balsjej sprjebajy polafom. Jwajyć nalejy, ij obprzebano po- 
laEom jalebwie Eilfa parceli jbumiewajace jest więc oburze­
nie z tego powobu całej prasy niemiecFicj. jest to tylEo bla 
nas nowym bowobem soiibarności „bucha nienawiści wobec 
polsfi*  wsjystfich partji niemiectich-
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5 e świata.
5 aEa j u jy w a nia tytułów sjlachecEicl; w 

2lu$trji. Rowy projeEt reformy Eonstytucji usuwa botych® 
czasowe prawo, ustanowione w roEu 1920, nosjenia tytu® 
łów sjlachecEici>.

Sniejyce w Kumunji i Sjwajcarji. U) Ku® 
munji Cilta pociągów pasajersEich uwięjło w śniegu na lin® 
jach brugorjębnych, jwtasjcja w Dobrubjy i w oEolicach 
nabbunajsEich- pasażerowie bostali się na saniach bo wsi 
oFolicjnycl;. U? niełtórych miejscowościach warstwa śniegu 
bochobji bo 2 metrów grubości. — U) całej Sjwajcarji, po 
ostatnich gęstych opabach śniejnycl;, nastąpiła piętna pogo® 
ba jimowa.

Demonstracje antyreligijne. pobcjas wigilji 
webług obrząbłu prawosławnego urjąbjono w TRosEwie an« 
tyreligijne bemonstracje bejbojnifów. prjej miasto prjecią- 
gnęły pochoby bemonstrantów, Etórjy jatrjymywali się spe­
cjalnie prjeb cerEwiami, pełnemi moblącego się łubu i wsjel® 
fiemi sposobami starali się jamącić spoEoj w świątyniach- 
Pusjcjano raEiety i trąbiono, oraj śpiewano antyreligijne 
pieśni. U? całej Rosji SowiecEiej obbywaly -się pobobne 
sceny antyreligijne.

Upały i ś’niejyce. pobcjas, gby w Rowym Jorłu 
panują niejwyEłe upały, to w więEsjości Stanów jachobnich 
szaleją gwałtowne burje śnicjne i wichury. W wielu miej® 
scowościach powłoEa śniejna sięga bo Eolan. KomuniEacja 
powietrzna i Eolcjowa uległa zatamowaniu. W bolinie rzefi 
Dolnej ittissisipi nastąpiła powóbj.

Cubność Japonji wjrasta niepomiernie. 
W roEu 1880 wynosiła 25 miljonów mieszEańców, w roEu 
1905 *-  50 miljonów, a obecnie licjy juj oEoło 70 miljonów 
miesjEańców.

Wiadomości gospodarczo.
Straty poi sE ich eEsporterów btjewnych 

wstutef niebotrjymania jobowiąjań prjej 
Riemców. polscy etsporterjy brjewni botłnięci jostali 
jnacjnemi stratami j powobu niedotrzymania prjej niemiecEie 
firmy leśne jobowiąjań. prjesjło 20,000 metrów sześciennych 
brjewa surowego, priejnacjonego na wywó? bo Riemiec, po- 
jostaje w porcie gbyńsfim, gby? firmy niemiecEie jlcciły 
wstrjymać wysyłłę tych transportów, motywując ten EroE 
jmniejsjonem japotrjebowaniem rynEu niemieefiego.

poradnif gospodarsfi
JaE jujyć nabmiar jiemniaEów. (DoEońcjenie).
JiemniaEów w pocjątEu tucjenia niojna bać 50 Eilogra- 

mów na bują sjtuEę bjiennie, borbobsi się bo tej bawEi sto® 
pniowo, powoli. JwyEła bawEa jiemniaEów waha się oEoło 
50 Eilogramów. prjeb opasaniem jiemniaEi naleję opłuEać, 
a nabmarjnięte, nabgniłe bawać tylto parowane, bo gby w 
cjasie tucjenia byblę jachoruie, to cały borobef, prjyrost na 
wabte moje prjepaść. tfycąc sig prjeEonać, cjy opas ibjie 
bobrje, trjeba ob cjasu bo cjasu jwierjęta wajyć. priecięt- 
nie bjiennie przyrasta na 1000 Eilogramów jywej wagi bo 
2 Eilogramów, jatem na śrebniej sjtuce moje przyrosnąć 
bjiennie 1 Eilogram. Je śrut najlepsje właściwości tucjące 
posiaba śruta jęczmienna, EuEurybjana, żytnia, oraj wsjelEie 
gtosjEowe (groch, pelusjEa, łubin obgorycjony). Woba jest 
niejmiernie wajnym cjynnifiem prjy opasaniu. Wobę naiejy 
bawać w bostatecjnej ilości, ale cjęsto i małemi porcjami, 
najlepiej prjestałą, ale nie ciepłą, by nie jepsuć apetytu. Ja® 
bawać Earmę w pierwsjym i brugim oEresie 3 rajy bjiennie, 
w ostatnim ?aś oEresie 4 bjiennie. Dla bobania apetytu i 
jwięEsjania pragnienia bobrze jest bobawać soli bo pasjy 
treściwej. U) oborje, w Etórej stoją opasy, jejeli jywienie 
jest barbjo obfite, powinno być raejej chłobno — oEoło 10 
stopni ciepła, jejeli Earmienie osjcjębniejsje,—oEoło 14 sto­
pni ciepła, prjy wysoEiej ciepłocie w oborie opasy tracą 

apetyt. J powobu prjeróbEi jnacjnej ilości Earmy i wytwa­
rzania prjy trawieniu gajów, w oborje, gbjie stoją opasy, 
jajwycjaj jest busjno, naiejy prjeto pamiętać o nalejytem 
prjewietr?aniu obory. Bybło opasowe powinno być cobjien- 
nie cjysjcjone, wpływa [to bowiem na jwięEsjony bopływ 
Erwi bo tEanEi sEórnej. tłusje? się lepiej osabja, pobubja 
się apetyt. Równiej bobry sEuteE wywiera ostrjyjenie bybła 
prjeb rojpocjęciem opasu. W oborje powinien być zachowa­
ny społój, światło powinno być prjyćmione; jejeli są sjyby 
w oEnach, najlepiej |e jamalować wapnem, jmiesjanym j ul® 
tramaryną. prjy spasaniu bujycp ilości wytłoEów, trjeba 
jłoby cjęsto bielić, inacjej bowiem niebojebjony połarm gnije 
w jłobach, a bostawsjy się bo prjewobu poEarmowego, 
moje spowobować biegunEę, EolEi. Je jęli opasy tracą ape­
tyt. bobrje jest puścić na Erew. Jałowice, Erowy, chcąc 
sjybEo odpaść, naiejy, prjeb postawieniem na opas, taEowe 
trochę pognać.

W „Kalendarzu bla ilłajurów" i w „Kalendarzu bla 
*EwangeliEów“ na roE 1930 podaliśmy na stronie 38 Pilta 
baweE bla opasów.

Prosimy o wpłacanie prenumeraty
na Eonto cjeEowe p. K. ©. Rr. 4852.

©dpowied.ź Sedafcji.
Sjanownemu panu Konstantemu Wernerowi 

ja prjesłanie 35 EsiąjeE i 10 jłotych sEłabamy serbecjne po® 
bjięEowanie. Jnacjna cjęść EsiąjeE jostała juj wysłana bo 
powiatu obol nowsEiego. Kesjtę sEierujcmy bo Djiałbowa.

Wesoły factf
Dlacjego płacje.

Po śmierci męja jona ofropnie narjeEała, a na pognę­
bię sjloebała rjewnie i lamentowała.

— Rie lamentujcie, Eobieto, — mówi jnajomy, — chłop 
się wam nie wróci. IRoje wam pan Bóg jesjeje ba brugiego.

— © tętn ja bobrje wiem, — mówi wbowa, — a na­
wet mam juj jebnego upatrjonego, ale lamentować musję, 
bo coby lubjie powiebjieli!

•Erjeba ją jnać.
Sębjia: Jesteście osEarjeni o pobicie jony. JaE mo® 

jna postępować w ten sposób j własną joną?
©słarjony: 21 cjy pan sębjia jna moją jonę?
Sębjia: pierwsjy raj ją tu wibję.
© s E a r j o n y: Ro, to niema o cjem gabać. iTrjeba ją 

bobrje jnać.

Kynfi.
KyneE jbojowy. Ra giełbacb jbojowych w Warsza­

wie płacono w bniu 10®go stycjnia ja 100 Eilo: jyto 24,00, 
psjenica 40,00, owies jebnolity 22,00, jecjmień na Easję 24,50, 
jęcjmień browarny 28,50, groch polny jabalny 42,00, fasola 
biała 95,00, mąEa psjenna luEsusowa 74,00, mąEa psjenna 
65=cioprocentowa 64,00, mąEa jytnia 70»procentowa 41,00, 
otręby psjenne sjale 21,00, otręby psjenne śrebnie 17,50, 
otręby jytnie 13,50, Euchy lniane 41,00, Euchy rjepaEowe 
32,00 jłotych-

KyneE pienięjny. Rą giełdzie warsjawsEiej płacono 
w bniu 10 stycjnia ?a bolar 8,87ł/a, angielsEi funt sjter-ling 
43,23, sjtrajcarsłi franE 1.7P/2, austrjacFą Eoronę 1,25, ro- 
syjsEi rubel jłoty 4,64‘Za jłotych-
,©ajeta lllajursta" i „R o w i n y“, pisma, poświęcone 
sprawom łubu ewangelicEiego, wychobją co niebjielę. prenu­
merata Eosjtuje miesięcjnie, łącjnie j bobatEiem „Rasj świat*  
i „Ras? świateł*  1 jłoty j prjesyłaniem bo bomu. Dla płacących 
ja cały roE jgóry opłata wyniesie 8 jł. Dla płacących ja 
pół roEu 4,50 jł. Dla płacących Ewartalnie jgóry 2 jł. 50 gr.

KebaEcja w Warsjawie: Ooja 1 m. 10, tel. 408®24. Konto cjeEowe p. K. ©. Rr. 4852. 
Kebałtor obpowiebjialny: t£milja SuEertowa-Biebrawina. Wybawca: Jrje^jenle igwangeliEów polaEów.

DtuE. £. illiobusjewsEiego w Warsjawie, Jłota 45, tel. 147=94.


